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Owszem, podpisywałam ich petycje. Tak , wierzyłam, że robią
dobrą robotę. Ale kiedy przysłali mi petycję z żądaniem, żebym
zmusiła naszego ministra środowiska do podpisania morderczego
dla naszej gospodarki pakietu klimatycznego straciłam do nich
zaufanie.

Nie muszę Wam tłumaczyć, że globalne ocieplenie to bujda na
resorach i pseudonaukowy przekręt wszechczasów (jest 18 maja,
a za termometr oknem pokazuje prawie mróz). Wmawianie światu,
że dwutlenek węgla jest odpowiedzialny za zmiany klimatu to
szczyt nieuctwa i bandytyzmu.

Kiedy dziś dostałam kolejną petycję w sprawie klimatu (w tym
przypadku akurat mają ciut racji, bo pieniądze “za klimat”
trafiają do bezczelnych złodziei, zamiast do instytucji, które
mogłyby zrobić z nimi coś w miarę sensownego) wkurzyłam się
porządnie i napisałam do nich maila – chociaż wątpię, żeby
raczyli  przeczytać  (zwłaszcza,  że  po  polsku).  Ponieważ
prawdopodobnie mnie oleją zamieszczam jego treść na blogu.

Drogi Keith i Avaaz, droga polska redakcjo:

Proszę uprzejmie nie robić z nas idiotów. Naszej planecie nic
nie grozi. A zwłaszcza nie grozi jej niewinny gaz, dwutlenek
węgla. Nie musimy nikomu nic płacić. Światem rządzi mafia i
bandyci, a wy, skoro jesteście tacy mądrzy, powinniście o tym
wiedzieć.

Nie ma żadnego globalnego ocieplenia.

CO2 nie powoduje zmian klimatu.

Największym szkodnikiem na tej planecie są wielkie korporacje,
które emitują do atmosfery siarkę, bisfenole i tysiące innych
trucizn. Szkodnikiem i zabójcą jest też Monsanto ze swoimi
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diabelskimi wynalazkami, takimi jak glifosat i GMO. Zajmijcie
się nimi i je zmuście do płacenia, a nie nas, praworządnych
obywateli.

Jeśli nie wiecie o czym piszę poszukajcie sobie hasła “Klub
Rzymski”. To jest ta banda psychopatów, którzy wymyślili tę
całą ściemę z klimatem. Napiszcie petycję, żeby ich aresztować
i zdelegalizować ich działalność.

Odwalcie się od klimatu. Klimatowi nic nie dolega. No, może z
wyjątkiem  chemtrails  –  kiedy  stworzycie  petycję  zakazującą
trucia  nas  z  nieba?  Zgadnę:  NIGDY.  A  może  zajmijcie  się
szczepieniami, które okaleczają i zabijają dzieci na całym
świecie? Tego też nie zrobicie, bo nie macie odwagi.
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